GAZETA LWOWSKA. 


„ Czwartek 


WIADOMOŚCI KRAJOWE. 


— Z Wićdnia d, 28. lipca. — 
„Ed jegomość Neapoliteński i Jego królewic, 
gy sekość książę Leopold Salerneński, onegdaj, 
nią 26. lipea , opuścili c. k. pałac letni Schón- 
uon i udali się w podróż do Mnichowe. 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 


Zjednoczone Stany Ameryki półnoenćj. 


z. kongresie toczy się właśnie ta sprawa, czy 


kjede może być przyjęte do związku Stanów 
diach. P. Clay, jako zdawca sprawy Wy- 
działu © Bpraw zagranicznych, do któregolo wy- 
a. ak aaa tak rezolucyje państwa Connetti- 
„Am OtÓŻ liczne względem nznania państwa 
; rt referował w téj sprawie. Przyjęte 
"R yśloie przez wydział zdanie : rże ‘Texas 
przekona, niepodległóm uznanóm być może, skoro 
dzie onanie nastąpi, iŻ samo w tym stanie be- 
zw KW mogło utrzymaćć, zyskało także przy- 
nie kongresu. > 
nów większym artykułe o wyborze prezydenta Sta- 
w jednoczonych Ameryki północnćj, czytamy 
ł Urnał des Debats następujące podania : »Wy-y 
owego prezydenta Stanów Zjednoczonych 
oi a się za kilka miesięcy. Podług konstytu- 
byw "owy w każdóm państwie Zwiazku zdany 


a Fl 
i Pewnćj liczbie wyborców , równającćj się 
bo bie zastępców tego państwa w kongresie. Wy- 


Karolinę ywatele mianują , wyjąwszy południawą 
awatwa ^ Eole ich wybićrają ogoby do prawo- 
ść, Wied, E Jeźli pewna nie okaże się więk- 
Prezenta edy wybór prezydenta spada na izbę re- 
ntów, gdzie wtedy podług państw, nie zaś 

ja M SE głosują i jeden z trzech kandydatów, 
a na czele listy, obranym być musi Taki 


3 Opozyeyja zadaje sobię 
: . by wybór przez wyborców 
troonis Ma niejską nadzieję, że kandydat 
kongresu ggg mokratyeznego , p- vab Buren, od 
uj o dalonym zostanie , lubo ta partyja pa- 
w tyme. 


Fa jest 


N” 01. 


he sierpnia 1836. 


Hiszpanija. 


Moniteur donosi pod dniem 18. lipca: »Dzisiaż 
nadeszły wiadomości o potyczce, zaszłćj dnia 11go 
pod marami Foentarabii między jenerałem Evans 
a karlistami. Walka ta, która karliści tak bar- 
dzo się wynosza, byłą tylko prostém rozpozna- 
niem. Jenerałowi Evans fałszywie doniesiono, że 
karliści prawie całkiem opuścili Fuentarabiję i że 
miejsca tego bronić nie chcą. Dla zapewnienia 


się, jak rzeczy stoja, postanowił jenerał Evans. 
przedsięwziąć ku owćj stronie to wielkie rozpo- 
znanie. - 

Zaś Gazety Bajońskie zgadzają się w tém jedno- 
myślnie, Że jenerał Evans klęskę poniósł i sprze- 
czaja się oto tylko, kto winien tćj klęsce, albo- 
wiem jedni przypisują nieszczęśliwy wypadek po- 
tyczki nieprzybyciu jenerała Cordowy w pomoc, 
dzudzy zaś niekarności legii angielskićj , która 
mimo świetnego przykładu swoich oficerów żle 
się biła. 

Phare udziela także wiadomości, že Gomez 
wpadł do Galicyi i przez połączenie się z party- 
zantem karlistowakim Lopez, który się z nim 
w 2000 ludzi połączył , wojsko swoje do 8000 do- 
prowadził. Przeciw karlistom w Dólnćj Aragonii 
i Walencyi ma być centralna armija zebraną. ' 

Moniteur z dnia 20. lipca zawićra następujące 
dalsze doniesienia z Hiszpanii: »Dywizyja karli- 
stowska pod dowództwem jenerała Gomez wkro- 
czyła dnia 6go do Oviedo (do stolicy Astutyi ), 
gdzie znaczną kontrybucyję wybrała. Nazajutrz 
wyruszyła z tamtąd do Galicyi. — Jenerałowia 
Espartero i Manso, piórwszy z baskijskich prowin- 
cyj, drugi ze Starćj Kastylii przybywając, weszli 
do Oviedo tego dnia, w którym karliści to miasto 
opuścili. Espartero wyruszył z dwunasta batali- 
jonami ścigać Gomeza, który, nim się do Galicyż 
dostanie (gdzie podług innych wiadomości miał 
już przybyć), będzie miał do przebycia kilka nie- 
dostępnych rzék , a z resztą , jak zapewniają, na 
granicy onćj prowincyi znajdzie oddział wojska , 
które ma zamiar bronić mu wstepu do prowin- 
cyi. — Brygada portugalska , składająca oddział 
odwodowy armii królowej, wkroczyła dnia 6go do 
Leonu. Naczelnie dowcdzacy Cordowa wszedł d. 
15. — aii Cztery katalijony wysłał do Lo- 

( 
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grono, z poleceniem ścigania dywizyi karlistow- 
skićj, która duia tegoż do prowiocyi Soryi wpadła. 

Odwrót angielsko hiszpańskiego wojeka od Puent- 
arabii (pisze Mémorial des Pyrenées), nad któ- 
rym się każdy zastanawia, ponieważ onegoź wy- 
szło 7 do 8000, przeciw nejwięcćj 3000, tłuma- 
cza w ten sposób : Gdy jenerał Karlistowski, do- 
wodzący w Erneni, dowiedział się o poruszeniach 
przeciw Fuentarabii, dał rozkaz opanowania wzgórz 
Amessany, położonych o pół mili od St. Sebastian. 
Plan ten zrobił go panem doliny i zamierzony 
„ atak udał się wybornie; pozycyje prędko wzięte 
zostały. — Jenerał Evans wczas jeszcze 0 tym 
obrocie zawiadomiony i lękajac się, ażeby go 
nie oskrzydlono, co z pewnością byłoby się stało, 
nakazał odwrót ku St. Sebastian. ` 

National pisze pod dniem 21.lipca: »Położe. 
nie spraw hiszpańskich wzbudza od dni kilku 
mocne obawy na giełdzie paryzkićj; — dla usy- 
nienia ich zapewnianó na giełdzie wczorajszćj , 
że p. Thiers chce interwencyi; zaś osoby dobrze 
zawiadomione dodaja, Że projekt taki był w isto- 
cie na radzie ministeryjalnćj robiony , ale, jak 
dawnićj już , nieprzebyte znalazł przeszkody.a 

Gazette donosi, Że rząd portugalski przesłał 
nie dawno notę dyplomatyczna do gabinetu ma- 
dryckiego , z zawiadomieniem, iż wewnetrzne sto- 
sunki zmuszsja go cofnąć natychmiast portugal- 
ska legije posiłkową , która wkroczyła do Hisz- 
panii na mocy traktatu poczwórnego. Ministery- 
jum hiszpańskie doniosło o tém angielskiemu i 
francazkiemu gabinetowi. Ta z7 do 8000 zło- 
Żona legija była dotad najpożyteczniejszym od- 
działem wojska na północy. 


Ostatnie otrzymane z Madrztu wiadomości, pi- 


sze pomieniony dziennik, są z dnia 42go lipca. 
Wybory miały się nazajutrz rozpocząć irzad po- 
czynił wszelkie, jakie tylko być mogły, rozporzą- 
dzenia, zobawy, by wybory te nieporządków po- 
wodem się nie stały. Po dólnćj Aragonii i Wa- 
lencyi krążą oddziały powstańców, które od dwóch 
miesięcy otrzymały dzielne urządzenie i mogą acho- 
dzić wszelkim prześladowaniom jenerałów królowej. 
Przybyło przez Hiszpaniję doniesienia korespon- 
dencyjne z Lizbony mówią o kilku zgromadzeniach 
miguelistowskich na prowincyjach. Sa one bez- 
watpienia w związku z wyprawa Gomeza. a 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Na posiedzeniu izby niższój dnia 45go lipca 
przyjęto 90 głosami przeciw 43, bil pod wzglę- 
dem kościoła panującego, ato po odrzuceniu po- 
prawki, zmierzającćj do porównania przychodu 

biskupów. 

' Na posiedzeniu izby wyższćj dnia 48. lipca od- 
czytano po raz trzeci i przyjęto bil względem 


` 


42 — 
obrony oskarzonych. W izbie niższój niejaki pap 
Cundy przed szrankammi izby stawiony i badany 
został, za to, iż członka parlamentu sir C- Bur- 
rell obwiniał, Że tenże za głos swój względem 
brightońskićj Kolei żelaznćj 15,000 £. -s. zapłaci 
sobie każał. Żadnego wtćj sprawie nie wydano 
jeszcze wyroku. P. Candy znajduje się tymczasem 
w więzieniu. j 

Dostrzegacz Austryjacki z dnia 29. 
lipca pisze, co następuje: »Wezwani jesteśmy ; 
byśmy umieszczone w piśmie naszćm zdoia 4 
maja *), a zgazet londyńskich wyjęte podanie; 
sże krółewsko angielski ambasador przy Wysokśćj 
w 


»Porcie , lord Ponsonby, na przedstawienia Koń 
reli0*! 


»akiego sprawującego interesa, pana Aristarc! 
»skarcił ostro angielskiego konzula w Bukaresti% 
ra wicę-konzula w Gałłaczu”, pana Gesse, złoży” 
»z urzędu, ponieważ rodowitym Wołochom da 
»wali opiekę añgielska« — za zupełnie be 
zasadne ogłosili. 

Zćgarmistrz Naundorff, który, jak wiadomo” 
Ludwikiem XVII. się mieni, przybył dnia 4% 
lipca do Doweru. Tenże przez żandarmów, której 
go z Paryża przyprowadzili, wsadzony został W ko 
lecie, na pokład przeznaczonego do Doweruste! 
przewozowego. . „ko 

Z milicyi Stanów Zjednoczónych, która u 
oddział obserwacyjny na granicę państwa *". 
wysłaną została, wielu przeszło do '"exanów k 
dzy tymi wielu Niemców, a w tych rzędzie ği. 
Bunsen z Frankfortu, który podczas rew zę 
polskićj w Polszcze służył , a pod dniem 3.5" 
nia r. 1834. uciekł z Frankfoctu. 


Francyja. , 
Zdaje się, Że program na uroczystości lipco” 
jaż teraz postanowiony został. Jak w lata 
przedniczych będzie 12 par kosztem rząda 
sażonych i dana im będzie uczta na ratuszu: 
robotnicy zatrudnieni sa przygotowaniami pê 
uroczystości. (Ognie sztuczne spałone P% ggl- 
Pont de la Concorde. Około łuku 1Y)” sgą 


w o” 
nice 


nego przy baryjerze de? Etoile wzniesione Z gvi 
dwie wielkie trybuny dla władz rzadowych jel- 
po ośmiu ich rogach wznosić się będzie 0%% olo” 
kich słupów tryjumfalnych z trofeami ! u dló 


rowemi choragwiami. Cztóry inne trybuny 


pā) 
osób mających bilety, przeznaczone. itról gi 
dować się będzie pod małym łukiem Po jony * 
stronie; w tćj chwili znikną wszelkie 2d owe! 
oktrywające płaskorzeźby i tak gwardyja P” Jukie” 
jakotćż wojsko linijowe po pod WIEŻ EK po” 
przeciagać będzie. Deputacyjo od wszy: payatot" 
ków armii znajdować się będą na tej uro 7 


*) Ob. ner. 64. Gazety naszej. 
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pach A8go lipca przyjmował król deputacyję 
A eszkających w Paryża Anglików i północnych 
geja YKADÓW , która wręczyła mu życzący szczę- 
> a adres, Ticznemi podpisami opatrzony. Po 
S czytaniu tego adresu przez admirała sir Sidneja 
Pie: król w najpochlebniejszych wyrazach po- 
a nież po angielsku odpowiedział i miedzy innemi 
tę Łięcznością wspomniał o owćj opiece i gościn- 

osci, Których niegdyś w Anglii iw Ameryce pół. 
Nocnćj doznawał. Ta ; 

Jenerał Sebastiani, ambasador francuzki w Lon- 

ynie, przybył do Paryża. 

f €peszą telegraficzna otrzymano w Paryżu wia- 

mosd a zaszłój d. 19. lipca smierci arcybiska- 
„e! M Bordeaux, kardynała Chóvórus. ` 

ąda paryzka była dnia 20. lipca W wiel- 
Um ruchu z powodu wiadomości z Hiszpanii. 
tamy gS ADO mieć wiadomości Z Madrytu , ze 
li <jsze wybory wypadły przeciw minieteryjum 
rz Wszelako co się tyczć wypadków wojen- 
4 Panowałą spokojność. 

NA, de Paris z d. 21. 
üi * eskadra wysadziła na lad kapudana baszę 
a Sle 2500 ludzi na dolinie Meschia; miała 


Btenuj 
pPujące wiadomości z prowincyi Konstantyny : 
À okręt amier przywieziono z Bony 
ości, dochodzące aż do d. 4. lipca. Bardzo 
Pokajająco opiówają; wpływ nasz w prowincyi 
len; zień znaczne robi postępy, najodleglejsze 
miona poddaja się powoli pod naszę opie- 
i naj, znają władzę beja” Jussofa. Naczelnicy 
Ajstarsi plemienia Beni- Muzeline przybyli d. 
zerwca do obozu Clauzel i upraszali beja, 
a a poddanie się przyjął. W pięć dni później 
ko yli Uled Lakałowie, potężne plemię Iabai- 
e od dawna niepodległe, a które na zachod- 
„wy ają od Konstantyny mieszka; przybyli 
ace RE drogie liczne plemię, mieszka- 
EE Th stronie południowéj części prowa- 
te ae e Konstantyny gościúca. Uczyniony przez 
ków sA emiona krok ten jest jednym ze skut- 
Przez s ię. przedsiębranego dniem wprzódy 
% Boa Bony aż do Ghełmy, starożyt- 
uiny a. rzymskiego, którego dosyć znaczne 
«GR a na półowćj drogi między Boną a Kon- 
Bae w srodku obszérnéj płaszczyzny, dejacćj 
brót świ Użyźnić. Ton szczęśliwie kierowany o- 
w 4 iG p bez wszelkićj potyczki, labo 
Ez. m zeciągała przez okolice , w którćj żoł- 
Przęgti 8i jeszcze uiepostali. Niektóre plemiona, 
Szych aszone z początku widokiem kolumn na- 
Przeł, wkrótce się uspokoiły ; nie było trudno 
nac je, Że spoltójnemi są zamiary nasze, a 
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Jussuf basza tak dobrze z téj wyprawy umiał ko- 
rzystać , że Tihrasarów, Uled-Aliów , Beni-Fogale- 
sów i Uled-Ilharych, li plemiona Ttabajłow, żyją- 
ce po między soba w nieprzyjaźni, umiał na 
swoję nakłonić stronę i pozyskać je wzajemną 
koncesyja. Obóz Achmeda, rozbity o trzy mile 
po tćj stronie. Ghelmy, mający się z 300 jezd- 
ców składać, już dniem wprzódy spieszno był o- 
puszczony. Ten długi skwarerą pory roku i twar- 
dością ziemi utrudzający pochód dał sposobność 
Żołnićrzom naszym okazania dowodów wytrwa- 
łości swojój, i odwagi w znoszeniu znojów wo- 
jennych, zasługi tak pożytecznój u Żołnierza, jak 
owe świetniejsze przymioty, z któremi się na nio- 
bezpieczeństwa walki naraża. Spokojny stan pro- 
wincyi i dobry sposób myślenia Arabów skłoniły 
naczelnie dowodzącego, że Calle przez blizko 50 
Turków osadzić kazał, To osadzenie przyobie- 
cuje nam korzyści, któremi pogardzać nie należy, 
zwłaszcza, gdy je z tak małym kosztem osiagnać 
można. — Budgia. Od d. 8: czerwca nie było 
około tój twierdzy żadnych: wojennych wypadków. 
Najbliżćj mieszkające plemiona, wyjawszyMzajosów, 
zdaja się chcióć z nami w przyjacielskie wcho- 
dzić stosunki. D. 2. czerwca była rozmowa mig- 
dzy naczelnym wodzem a szeikami Fuajajów, 
Vlid-u-Rabów, Beni-Mimanów i Beni Messaudów. 
Ci naczelnicy plemion zgodzili się po między sobą, 
że Żywność do Budgii posyłać będą, dla sprzeda- 
wania jéj tamże i że wezwą wszystkich Kabaj- 
lów do naśladowania tego przykładu, a-przeto w 
krótkim czesie targi tój twierdzy do dawnego po- 
wróciłyby stanu. Tym czasem mnóstwo statków 
i barek przywozi do Budgii woły, drób, drzewo , 
skóry, wosk i miód. Tak w Bonie jakoteż w 
Budgii stan zdrowia jest nader zaspokajającym.« 


Jenerał Rapatel wydał odezwę do plemion re- 
jencyi Oranu, w którćj zawiadamia je, że stron- 
nicy <bdel-Iiadera, jeśli się spieszno nie podda- 
dzą, całkiem wytępieni zostaną, a Miliana , Me- 
deah i Blidah przez wojsko francuzkie zajęte będą. 


Belgijum. 


Pisma bruxelskie przytaczają przykład szcze- , 
gólnego letargu. Kupiec Delbar , który dnia 10. e 
lipca w letarg był zapadł, miał właśnie być dnia 
42go chowanym, gdy z własnym i obecnych prze- 
strachem obudził się śród przygotowań do pogrzebu. 
Zaczyna już przychodzić do zdrowia. 


Włochy. 


Dyrektor królewskićgo obserwatoryjum w Pa- 
lermo odkrył nowego planetę; powszechna zwró- 
cono ciekewość na pojedyńcze szczegóły tego od- 
krycia. 


Królestwo Polskie. . 
Prawo o szłachectwie w Królestwie Polskićm. 
Rozdzała I. — Oddział II. 
O nabywaniu szlachectwa osobis.cgo. 

Art. 9. Szlachectwo osobiste nabywa się: 1) 
przez otrzymanie oficerskiego stopnia przy uwol- 
nienia ze służby wojskowćj; 2) przez służbę nie 
szlachcica w urzędowania cywilnóm, poczynając od 
10tćj klasy podłog ogólnćj klasyfikacyi urzędni- 
ków cywilnych Królestwa Polskiego ; 3) w skutek 
otrzymania ordere rossyjskiego, przez osobę nie 
zostająca w służbie, ani też będącą szlacheckiego 
stanu; 4) przez szczególną łaskę monarchy. 

Art. 10. Szlachta osobista rossyjska używa także 
i w Królestwie Polskióm praw onćj służących. 

Oddział HI 
O przechodzeniu i udzielaniu się szlachectwa, 

Art. 11. Szlachectwo dziedziczne przechodzi i 
udziela się: 4) przez urodzenie ; 2) przez mał. 
Żeństwo. Szlachectwo osobiste udziela sie tylko 
przez małżeństwo. , 

A. Przez urodzenie, 

Art. 12. Przez ufodzenie, szlachectwo dziedzicz- 
ne ' przechodzi na wszystkie dzieci prawe i po- 
tomstwo ich obojćj płci: 4) Od osób, które przed 
ogłoszeniem niniejszego prawa były stanu szla- 
checkiego; 2) od osób; które nabyły szlachectwa 
po ogłoszeniu niniejszego prawa. 

Art. 18. Szlachectwo dziedziczne nabyte przez 
służbę wojskową i cywilną, jakoteż w skutek o- 
trzymania orderu rossyjskiego cesarsko-królewskie- 
go, przechodzi od tego, Który je piórwszy nabył, 
na wszystkie jego dzieci i ich potomstwo, nie wy- 
łączając dzieci poprzednio urodzonych. Szlachec- 
two nadane przez szczególną łaskę monarchy prze- 
chodzi tylko na potomstwo urodzone po dniu na- 
dania onego uszlachconemu , jeżeli przy nadaniu 
nie zostało rozciagnięte do dzieci przed uszlachet- 
nieniem zrodzonych. 

B. Przez małżeństwo. 

Art. 14. Każdy szlachcic udziela swój żonie 
szlachectwa bez względu na jéj pochodzenie lub 
poprzednie małżeństwo. 

Art. 15. Córka szlachcica dziedzicznego, wstę- 
pujaca w związek małżeński z nieszlachcicem , 
zachowaje stan swój, lecz go nie udziela ani me- 
Żowi ani dzieciom. Toż samo rozumić się o wdo- 
wie szlachcica, wstępującćj w zwiazek małżeński 
z nieszlachcicem , jakiegokolwiekby ona była po- 
chodzenia. U 

Oddział IV. 
O dowodach szlacheckiego stanu, 
1) O dowodach szlachectwa nabytego po ogło- 
szeniu niniejszego prawa. 

Art. 16. Dowodami nabytego szlachectwa po 

ogłoszeniu niniejszego prawasa: 1) Wydano na szła- 


na liście najwyżćj zatwierdź 


ĄĄ — 
chectwo akta i dyplomata. 2) Patenty na.stoprie 
oficćrskie i stany służby wojskowćj w formie prze” 
pisanćj sporządzone. 3) Nominacyje na urzę y 
cywilne i stany służby cywiłnćj należycie poświa p 
czone. 4) Reskrypta najwyższe, tudzież paten? 
kapitały rossyjskich cesarsko królewskich orderów 
na otrzymane ordery, a w braku tych dowod*w 
poświadczenia kapituły. 5) Postanowienia najw)?. 
aze nadające szlachectwo budź dziedziczne , bi 
osobiste. 


2) O dowodach szlachectwa nabytego przed 
ogłoszeniem niniejszego prawa. 


Art. 17. Dowodami szlachectwa nabytego prze” 
ogłoszeniem niniejszego prawa sa: 1) Dyplomatć 
panujacych lab konstytucyje sejmów szlachect™? 
albo herb nadające: a) że osoba, która dowo” 
szlachectwa, albo jćj przodkowie posiadali tyt 
ksiecia, hrabiego lub barona; ©) że osoba, Bt! 
dowodzi szlachectwa, jejojciec, dziad lub pradzi Ą 
byli przed rokiem 1795 dygnitarzemi koronny!" 
członkami senata, albo izby poselekićj; że SP 
wowali poselstwo przy zagranicznych dwórach; ) 


ojcie” 


Że osoba, która dowodzi szlachectwa , jéj Oda 
i 


dziad lub pradziad , byli ozdobieni orderem 
Białego lub Śgo Stanisława 1 klasy od d. 2. (1+) ; 
września 1829 r.; d) że sam dowodzacy: UM 


całe wsie z zupełnóm prawem własności ; 93 
w 


oficćra polskiego, poczynajac od kapitana, i jk 


w ostatnim rokoszu. ; =P 
Art. 18. Dyplomata panajacych i konstyto 
sejmów mogą być przedstawiane: a) W oryft” , 
lub Kopijach wyjętych z aktów, znejdujący€! po- 
w dawnych metrykach Koroonój i Litewskićj: 
pije powyższe powinny być stwierdzone i poż” ir 
czone; co do aktów wyjętych z dawnćj me" 
Koronnćj, w komisyi rządowej sprawiedliwość : 
co do aktów z dawnéj metryki Litewskićj w 15% 
wydziale 3go departamentu rządzącego senat ijg 
ostatnim przypadku świadectwo okozanóm 96 
w sekretaryjacie stanu Królestwa Polskiego p 
W kopijach lub wypisach z aktów umieszczo”) 
w zbiórze praw zwanym F'olumina Legums, 
dzież w dzieńoiku praw księztwa Warszaw” = 
i Królestwa Polskiego. 

Art. 19. Tytuły honorowe książęcia, 
lub barona, będą przyjęte za dowód 82 
wtedy, jeżeli prawo do posiadania onych MO 
znane zostało w swoim czasie przez by | róry 
Królestwa Polskiego, a następnie osoby 


też łoż i one były w ronu 
aa ada wojaka e a ; Labejceśk 6? 
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. 


Powyższe nadane s3 postanowieniami Cesarzy Ros- 
Yyjskich, Królów Polskich. 

Art. 20. Dowodem posiadania dygnitarstwa , 
o sprawowania urzędu , jest akt nominacyi, a 
W niedostatku onego, inne dokumenta , z których 


bezpośrednio wypływa, Że osoba w rzeczy samój 
Posiadała 
Urząd, 


h orderów, ” 
Z 5% „Pdsiadanie zupełnóm prawem wła- 
ości całych wsi, udowodnionóm będzie wyciągami 


ą j LEJ ` aa 
Li” metryk dawnych Itoronnćj i Litewskićj,. 


Poł ji archiwów Województw obecnie Królestwo 
skie składających. Wyciagi z dawnych metryk 
sę. zz Ji Litewskićj powinny być poświadczone 
grot artykułem 18. oznaczonym; wyjęte 
iw; archiwów wojewódzkich , powinny być po- 
k toue w komisyi rzadowéj sprawiedliwosci. 
skich seo R Dowodem posiadania polskich oficćr- 
enie Aa będą patenty ba też stopnie; nale- 
Polskich ; = roku 4315 do składu byłych wójsk 
Udowod k niemianie udsiatu w ostatnim rokoszu, 
) alan * będzie świadectwem zarządzającego 
Pozostąłomi. po byłćj komisyi rzadowćj wojny 


dar 2% Zapisanie w księgach obywatelskich 

tanow? po Województwach , Ssmo przez pie nie 
gdzię dowodu szlacheckiego stenu, jeżeli nie 
«Stwierdzone. aktami wyżćj opisznemi. 


Preodi a Osoby, które same, albo których 
teki e nie byli zapisani w księgach obywa- 
Oprócz Szlachty po Województwach , powinny, 
w po udowodnienia szlachectwa dokumentami 
dlii  229)ch artykułach opisanemi, usprawie- 
przy czy że się nie znajdowały w żadnym 
Polach ów, podług obowiazujacych w różnych 
iickich Praw dawnych polskich, pruskich i austry- 
Aut ką 9 szlachectwa za soba pocizgających. 
nazwisk i Okoliczność , że kto nosi loż samo 
oba c Używa tegoź samego herbu co i inna 
toya 0 aj oCHego stanu, nio stanowi jeszcze 
ud „ad 8 schectwa , jeżeli zarazem pochodzenie 
“porog, w prostćj linii udowodnionóm nie bedzie 
A Mi prawem cywilnóm wskazanómi. © 

R ud rt. 27. 
ù AWodnia si 
eoma pi 


Szlachectwo mięszkańców cesarstwa 
ę w Itrólestwie Volskićm ówiadectwa- 
ków gubernij i prowincyj, stwierdza- 
za osoby, których się też świadectwa do- 
*» Uznane są za salachtę przez heroldyję ; 


dygnitarstwo albo sprawowała tekowy . 


szlachectwo zaś mieszkańców W. Ifsięztwa Fin- 
landzkiego udowodnia się świadectwami tamecz- 
nego jenerał-gubernatora. Rzeczywistość powyż- 
szych świadectw powinna być stwierdzona przez 
sekretaryjat Stany królestwa. 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 


Rossyja. 
— Z Petersburga. — 


Od czasu wzniesienia Alexandrowskićj kolamny, 
budowanie Isakiewskiego Soboru odbywa się z ta- 
ka czynnością, ze po upływie lat kilku stolica 
nosza będzie się szczycić tym gmachem , jedoym 
z najpiękniejszych w Europie. W czasie letnim 
codziennie zajmuje się przy jego budowić po 5000 
robotników. Gmach ten olbrzymią wielkością ma- 
teryjałów i w ogólności pokonaniem największych 
trudności wzbudza powszechne podziwienie. Nie 
mówimy już o mnóstwie marmura, beżnstennie 
przywożonego. Przed kilku dniami wyładowano 
na brzeg 9 ogromnych granitonych cylindrów , 
z których wyciosują kolumny, dla zewnetrznćj 
ozdoby kopuły. Te całkowite kolumny, których 
jest 24, mają wysokości 42 stopy; 15 z tych już 
tu wodą sprowadzono. Widząc po części olbrzy- 
mi marmurowy pzems, portyki długości 20 sa- 
Żni z 48 granitowemi kolumnami, z broozowe- 
mi podstawami i kapitelami, możemy bez prze- 
sady powiedzióć , Że dotąd nić ma Żadnćj budowy 
nowszych czasów, w którćjby było tyle bogactwa 
i wspaniałości, jak w tćj światyni, wznoszącćj 
się z roznazu naszego monarchy na pamiątką 
Piotra Wielkiego, (D. P.) 


Turcyja. 


Przez przybyły do Genui okręt handlowy Hon. 
dinella otrzymano wiadomości z Tunetu aż do d. 1. 
lipca , które zupełnie zbijają wieści o bitwie mor- 
skićj , zajść mającćj między francoska a turecką 
eskadrą. Ostatnia stała jeszcze w porcie Trypo- 
lis, lecz miała otrzymać rozkaz do powrócenia 
do Konstantynopola. 

Redakcyja dzieńcika Moniteur Ottoman po- 
wierzoną została Wrypolitańczykowi , imieniem 
Hassuna Ghies, szwagrowi ostatniego deja Trypo- 
litańskiego. Mato być wiadomości posiadający czło- 
wiek, który czas długi w Earopie przebywał. Odtąd 
Hassunem Efendi zwany będzie. — Wdowa zmar- 
łego redaktora Blscqae doznała szczególnćj łaska- 
wości sułtana. Otrzymała w darze sumę 25,000 
piastrów, dla zaspokojenia chwilowych potrzeb, i 
wyznaczono jćj płacy do śmierci po 12,000 pia- 
strów rocznie. Ż resztą sułtan oświadczył wolę 
swoję, że sam zastąpi Koszta wychowania obu jéj 
synów, skoro ich do Paryża posłać zechce. 
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Wiadomosci handlowe ‘i przemysłowe. Dzeifa, jasno-gniada klacz 14 4/2 stóp wye 
(Nieurzędowe.) r 6 lat mająca ; własność i ze stadniny Karola i 
3 ,  Tytowskiego w Podhajczykach, po ogierze 378. 
Lwów. — Na targu tygodniowym w ponie- skim Dzenab z plemienia Nadzdzy-Kichh 


działek dnia 4. sierpnia 1836 było 208 sztak wo- 
łów. Płacono za sztukę po 61 do 85 zr. w. w.; 
z tych jedna mogła wydać mięsa 12 do 15 4/2, 
a łoju 11/2 do 2 1/2 kamieni. 


O wyścigach, które d. 26. lipca 1836 odbyły 
się na jarmarku na 5. Annę w Tarnopolu, 
a o których w ostatnićj Gazecie naszćj wspomnie- 
liśmy, otrzymaliśmy właśnie z niewątpliwych czer- 
pane źródeł następujące wiadomości : 

Jakkolwiek przedsięwzięcie takie mocno wspić- 
rało położenie Tarnopola, między najznakomit- 
szemi stadnioami Galicyi leżącego , jakkolwiek 
samo miasto przyczyniało się do tego tak przez 
własnych, jakotez przez przybywających zwykło 
od dawna na te jarmarki mieszkańców i jakkol- 
wiek potrzeba wzniesienia podupadłego niestety 
w naszćj prowincyi hodowania koni ten za przykła- 


dem ionych krajów najważniejszy zakład już da-. 


wno pożądanym czyniła , nie byłby wszelako przy- 
szedł do skatku, gdyby p. Karol liorytowski, po- 
siadacz dóbr w cyrkule tarnopolskim i właściciel 
jednćj z najpiórwszych stadnia , nie był się onym- 
Że z wielką zajął gorliwością. 

Na cel ten troskliwie wybrana meta była ró- 
woa, właśnie 580 niższo-austr. sążni wynoszącą, 
pależycie obwiedzioną i zabezpieczoną; miejsca 
dla sędziów zawodu, równie jak dla dam i dlain- 
nych znaczniejszych widzów były odpowiednio za- 
miarowi urządzone i smakownie przyozdobione. 

Kilka tysięcy ludzi z miasta jakoteż z okolic 
zgromadziło się; dzień pogodny sprzyjał temu 
przedsięwzięcia, a muzyka polowa c. k. pułku 
barona Geramb rozweselała obecnych. O godzi- 
nie 7. wieczorem odbyła się piórwsza gonitwa, 
na którćj trzy dzielne konie walczyły z sobą o 
pićrwszą nagrodę 900 zr. m. k., jako to: 

Kenyes, wiszniowo - gniady ogier, ze stadniny 
barona Wesellenyi, 5 lat mający, 45 stóp wy- 
soki, po szlachetnćj rasy ogierze angielskim Jo- 
nas, ze stadniny br. Frańciszka Beldy w Ziemi 
Siedmiogrodzkićj , i po angielskićj w połowie szla- 
chetnćj klaczy; właścicielem onegoż jest porucz- 
nik baron Wesellenyi z c- k. pułku huzarów ba- 
rona Geramb. 

Emir basza, arab szlachetnćj rasy, ze stadniny 
Wacława br. Rzewuskiego , szpakowaty, wałach, 
24 stóp 3 cale 1! wysoki, 8 lat majacy; własność 
porucznika de Barczay, z pułku huzarów barona 
Geramb , i 


Redakcyja: J. N. Kamińskiego. — Drukiem: Piotra Pillera, we Lwowie. 


i po klaczy polskićj. 
Lubo biegunowi Kenyes barona Wescjlenyi Y 
dało się dobiegnać do mety za 1 1/4 minuty ip 4 
grodę pozyskać, wszelako Dze/fa pana Koryto" 
skiego, Która tylko przez zły dobór jezdca 0 
i pół długości konia pozostała za arabem FA 
baszą, nader dzielnym koniem , w końcu sko 
więcćj jak o 5 koni długości, wyprzedz 
u mety. * ei 
Następne, próby zajmowały wiecćj zwinp 
jezdców, jak biegiem koni, szczególnićj zasłuf jt 
na uwagę, że pewien młody obywatel po, 
w największym pędzie osadzić konia w miej? 
u mety i w tćj samćj chwili obróciwszy 69? 
czekiwał na swego następcę. wo 
wy 
pale“ 


jra? 


ości 


Wyścigi te tak były dobrze urządzone i 
nane, że wszyscy obecni plac widowiska 
zadowoleni i uradowani opuścili. 

Ze strony władz rządowych poczyniono 
rządzenia, ażeby odtąd w czasie jarmaku 


ron 
5 
Annę regularnie wyścigi konne odbywały się © e 
nopolu i rząd starać się będzie tak uczest joo 
jakoteź widzom pobyt w tém mieście ile m9 
ści przyjemnym uczynić, 


Zaleszczyki d. 1. sierpnia 1836. W miests, 
lipcu spławiono koło Zaleszczyk Dniestr 
Rossyi następujący materyjał drzewny : jet 

Dnia 10. lipca popłynał pewien rossyjski kop 
do Rossyi z trzema dużemi łratwami, 5 
cemi się z 500 sztuk jodeł, na których 
wanych było 1000 sztuk łat, 40,000 
90,000 gatów. = kop” 

Dnia 20. lipca popłynał do Rossyi dragi alal 
rossyjski z wielkim promem i mnieje? cani się 
kiem , wreszcie z 13 tratwami, składając og” 

wad 
om | 
Tia j 4 


pa" j 
deo 


z 600 sztuk jodeł, a na których nała 
było 4000 desek, 5000 łat i 80,000 gat 
teryjał obu tych transportów pochodził z 
szeD7 gf 


- Ceny zboża są następujące : Korzec P 
Ku 


zr. 15 kre., Żyta 4 zr. 40 kc., kukar 
24 kr., hreczki 2 zr., jęczmienia 2 3" ' 
4 zr. 20 kr. wal. wiéd. 


KPO EE 


Sprostowanie- dział” 

W Nrze 89 Gazety naszćj na stronicy 533 p” handl? 

pićrwszćj, w wiórszu 8. od dołu, W asia o 50 jet 

wym ze Lwowa, miasto: garniec okow wa Fad p” 
czytaj: po 21 kr. m. k. 30 stopniowéj 0%0 


lato | 
ab 
elan 
| 
dwie 


